
31 z  5 gr: 10.

TANDECIARZ.
RZECZY DAWNIEJSZE.

KATECHIZM POLSKI.
Pytanie: Kto stworzył Radę nieustającą?... 
Odpowiedź: Gwarancya.
P. Co jest Gwarancya?...
O. Jest twórcą nierządu i niewoli Polski.
P. Na co gwarancya utworzyła Radę?...
O. Na to żeby ją  znała, słyszała, i jej roz­

kazy pełniła.
P. Wiele osób jest w Gwarancyi?...
O. Trzy, Król Pruski, Imperatorowa i Ce­

sarz Austryacki.
P. Która z tych osób starsza, mocniejsza,

potężniejsza?...
O. Wszystkie sobie równe, bo mają po kil-

kakroć sto tysięcy wojska.
P. Gdzie jest gwarancya?...
O. Za granicą od wschodu do zachodu, od

południa do pułnocy.
P. Gdzie się gwarancya poczęła?
O. W Petersburgu w głowie Iinpełntorotyej*
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P. Wiele jest rzeczy potrzebnych wiedzićć ?
O. Cztery; £e jest gwarancya, Se się na trzech

osobach zasadza, ze nienawiść gwaran- 
cyi jest nieśmiertelna, £e jest kara na 
Syberyi, a nagroda u Sztakielberga.

P. Wiele jest uczynków miłosiernych gwa-
rancyi?

O. Dw anaście: łaknącego umorzyć, pragną­
cego zemdlić, ubogiego do reszty obe- 
drzyć, chorego dodusić, podróżnego wy­
pchnąć, niewolnika zaprzedać, po umar­
łych majątek zabrać, krzywdy nie wra­
cać, nieumiejętnego odurzyć, błądzą­
cego z drogi sprowadzić, Ojczyznę o- 
bedrzyć.

EWANGELIA.
Na początku było słowo o Królestwie

Polskiem, a to słowo było niiędzy pana- 
mi i monarchami, a wszystkie rzeczy prz,ez 
moskwę się stały, bo bez moskwy nic się 
stać nie mogło, a co się stało na Elekcyi 
Stanisława, stało się za złoto i ruble bo 
te były oświeceniem senatorów, i to złoto 
oświecało ciemności na polu elekcyinem, 
a niektórzy szlachta tej ciemności pojąć nie 
mogli, był człowiek posłany od Carowej
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Moskiewskiej, któremu imię było Repnin, 
który przyszedł aby dał świadectwo ozło­
ci© Stanisławowskiem, aby wszyscy jedno­
stajnie przez niego wierzyli, nie był ci on 
Stanisław, ale świadczył o złocie Stanisła­
wa, on miał prawdziwe światło, on je zna­
lazł i wszyscy senatorowie, którzy trzy­
mali stronę Stanisława, przyszedł do swo­
jej własności, a niektórzy 2 Korony i Li­
twy nieprzyjęli Go, a którzy Go przyjęli 
dał im moc i sposób staó się bogatemi, 
którzy nie z krwi Polaków ani z krwi patry- 
otów, ale z woli Carowej Moskiewskiej o- 
żywili sic , z jego tedy słowa nic się nie sta­
ło na początku, i niedługo między niemi 
mięszkał, bo on był pojmany przez jedne­
go po koronacyi, a oni widzieli go z chyva- 
łą wyjeżdżającego z Warszawy, na kobyle 
ku Marymontowi, z chwałą jakoby jednego 
przez Moskwę, z nieszczęściem Polatów na 
tron mocą forsowanego nie mającego ża­
dnego prawa.

‘ KRYTYKA.
Michaś od laski, a drugi od krzyża a b) 
Pewne nieszczęście dla Narodu zbliża,

♦ a.b), Prymas Poniatowski,Mniszek Marszał; W .K.
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Jeden jest płatny z skarbu Katarzyny, 
Drugi ma krocie z niemieckiej krainy, 
Powszechność cała takiego jest zdania,
Ze Adaś z Puław, i Staś od Humania, c.d) 
Biorąc dzieniuszki i Beneńskie złote,
Juz porzucili staropolską cnotę,
I  Kazio, choć jest piękna Maledora, e) 
Cóż gdy uczęszcza do Ambassadora; 
Nawet W ładysław  poczciwy staruszek f )  
W art wziąść po pępku, lub niżej brzuszek, 
Każdy z nich mówi ze grunt jest Ojczyzna, 
Kochać ją gotów, gdy mu będzie żyzna, 
Inaczej woli iść i do Prusaków,
Byle ułowić z milion Szostaków,
Krajiaś, co duszą przylgnął do Moskali g) 
Część swą> zszarpaną, niewiem czy ocali? 
Adamek złodziej, co został Przeorem, 
Miewał przyjaźni z rozmaitym dworem, 
Czem zgrzeszył tern niech pokutuje ściśle 
W wór go zawiązać i utopić w Wiśle.
D  ICTIONARIUM L aTINO POLONICOM SEU C aLEPI- 

nus Aulicus. (z r. 1640.)
Animusz szlachetny, dissolutus.
c.) X. C z a rto ry isk i j e n e r a ł  Z iem  P o d o lsk ic h  —
d)  Potocki, Jen e ra ł Artyl. e) Ex Podkom. Ponia­
tow ski—f )  Gurowski M arszałek Litew. g )  Hra- 
nicki Hetman W. K. A) Adam Poniński Podskar. 
W . Koron, za piecem u żyda zm arł.
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Bespieczny, im pudens.
Bik, żak, rnodestus.
Błazen, huinilis. apcrtus.
Czatownik, depracdator.
Chlebodawca, ebriosast ■
Czysty pachołek, JLocleoc.
Czysty wgrosz, usurarias.
Czujny o sobie, mahtiosus.
Dobry człowiek, prodfópus.
Dobry towarzysz, le iculas.
D worstwo, m end acium.
Dworzanin. dicaculus.
-K uuch , casLus. 1
F ra n t ,  adulter, jornicarius.
Gospodarz, avarus, injariosus.
Gość w domu, dam nurn speciosum. 
Kulfan, doctus.
Koniec prawa, perjurlum . 
Melancholik, diligeris, in negotus. 
M ęstwo, homicidiam.
Nicbiesiadnik, tcm perans.
N icfraso w u y,- otiosus, dcsidiosus«
Nieda sobie na gębie grać, homicida. 
Niemiec, sedulus.
Obrona uczciwego, tw nu ltus. 
Ostrożność, suspicio.
Po polsku, omnia insolenter.
Po usarsku, omnia da tę .
Po kozacku, omnia pei peram .
Po jezuicku, Omnia a^Lutissimc. 
Polityk, fastaośus.
Poborca, trifu r.
Przemyślny, rapaoc.
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Przysługa, Adulatio.
Prostak, yirtutum cultor.
Prokurator, praevaricator.
Poseł na sejm, prioato commodo inhians. 
Przęślica, subdupium.
Ptaszki smażone, bis martires.
Rząd, impunitas.
Rokosz, seditio.
Rozsądek, temeritas.
Szafarz, fur- 
Sąmsiad, injurius.
Syn koronny, tumens.
Szlachcic wolny, inobediens legi. regi, deo 
Sclachcic urodzony, superbus.
Stały, pertinaoc.
Tchórz, patiens.
Towarzyski, obtempcrans. 
tJrząd, munerum captator.
Wiadomy, zna się na ludziach, detractor 
Włoszek, discrctas.
Wojskowy, miles sediciosus.
Xięża czysLość, fomicatto.
Xięża kucharka, gospodyni, meretrioc. 
Xięże dzieci, ossa Sanctorum. 
Zabawniczek, chartarum lusor.
Zabiegły, injustus.
Zachowanie, adulterjum.
Żołnierz, eocpoliator.
Zwyczaj, dissolutio.
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DWIE TRÓJCE 1827.

Jedna Trójca ta co w niebie 
Druga tu na ziemi.

Czcijmy obie choó do siebie 
Nie są podobnemi.

Druga mówi ze ma z nieba 
, Moc nadaną sobie,

O tóm wątpić niepotrzeba 
Czcijmy Trójce obie!

Kiedy Greków garstka mała 
Rwała swe kajdany,

Pierwsza pomoc im swą dała 
Aby zgnieść tyrany.

W innym druga postąpiła 
W I£adyxie sposobie,

Bo Riega powiesiła
Czcijmy Trójce obie!

Piekłem karze ta co święta, 
Stryczkiem ta co silna

Która bardziej z nich zawzięta 
Spytajmy się Wilna.

Żałuj pierwsza Ci przebaczy
Druga nadto tobie 

Gruby mundur włożyć raczy
Czcijmy Trójce obie!
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Pan Bog na śmierć syna skazał
Franus choć nie Bogiem 

Jednakże postąpić kazał
Z zięciem jakby z wrogiem, 

Jezusa djabły niewzięły
Napoleon w grobie,

Choć trzy dni dawno minęły
Czcijmy Trójce obie!

Aby Bogiem Synem zostać
Oleś liberalny,

Wziąwszy na się ludzką postać
Sejm zgromadził walny,

Lecz bydz ludów zbawcą zwany
W krotce sprzykrzył sobie, 

Kostuś rządzi Warszawiany 
1 Czcijmy Trójce obie!
I duch święty choć przyrzeka

Dotrzymać nie głupi,
Niech lud sobie skutków czeka,

On łupi i łupi.
Lecz zaśpiewa kiedyś licho

Królom w strasznej dobie 
My temczasem siedźmy cicho

Czcijmy Trójce obie!’—

'.i ”
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